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N ro xt| tt» — W y d z i a ł  A d m i n i s t r a c y i n y .
k o m m is s y a  w o j e w ó d z t w a  m a z o w i e c k i e g o .

O trzym aw szy ocl K om m issy i Rządowey Spraw W ew nętrznych  i  P olicy i Reskrypt 
z dnia £ 8 ‘ Lutego r. b. ISJro cb eym u iący  infortnacyę w zględem używ ania  sposobu  

Gchraniaiącego o w ce  od parchu i  leczenia z te g o ż ,  takow y d os łow n ie  zam ieszcza iak 
następuie:

KOMMISSYA RZĄDOW A SPRA W  W EW N ĘTRZN Y CH  i POLTCYI.
Z pow odu  dostrzeżonego w  n iek tórych  okolicach zatarcia się ow iec ,  Kommissya 

R H d o w a  Spraw W ew n ętrzn y ch  upow ażn ia  K om m issyę  W o iew ó d zk ą ,  do  ogłoszenia 
następui^cey inform acyi dla m ieszkańców , których grom ady znaydować się mogą w ty m  
e tan ie ,  iż :  parchy na  owcach z nędzy, nieochędóstwa, lu b  innych  przyczyR w znrecone, 
szerzą się tylko i od iednych do drugich przechodzą przez m ocne obcieranie, a zwła*. 
szcza gdy owca zdrow a położy 6ię na m ieyscu w  k tó rym  parszywa l ezai a> W idziano 
trzodę od 500. m a c io r ,  z k tórem i kilka owiec z bardzo cienką w e łn ą ,  lecz parszywych, 
przez trzy miesiące razem  się pasło , ale za każdym  pow rotem  dó ow czarn i ,  te owce 
parszywe do Osobnego nąieysca zapędzane były; a tak żadna z całey trzody przez ten
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cza8 nie  zaraziła się. Z tego przypadku wynika: że za pokazaniem  się parchów n a  ia^ 
k iey owcy, niezbędne'm i nayp ierw szem  staran iem  bydź p o w in n o ,  wyłączenie iey z trzo­
dy i w oddzieliłem mieyscu u trzym yw an ia .  Wyleczenie owiea iuż zaparszałych w lecie 
po strzyży iest ł a tw a ,  w y m y ć  ie tylko po  kilka razy w y w arem  c i e p ł^ n  z łu g u  i z ty- 
tu n iu  lub z w ie rzchów  Janowca (Genista eerparia) poszem  parshy oschitą i skorupam i 
odpadać będą. W zim ie  kiedy w ełna  d łu g a ,  wyleczenie iest t ru d n ie j s z e ,  skoro więc 
owcarz dostrzeże że owca n ad z w y c z a jn ie  się sk rob ia ,  pow in ien  na tychm iast mieysce 
zw iedz ić ,  i gdy znaydzie krosty pa rch o w e , naprzód tę owcę odosobn ić ,  w ełnę  w m ie y -  
ecu gdzie są parchy w ystrzydz , krosty n o ż e m  lu b  gracą żelazną zeskrobać i na tychm ias t 
napuścić kilką kroplam i oleyku terpetynow ego, a ieszcze lepiey w ody arszenikalney, i 
te dobrze na  Kroście ro zd a r te j  w etrzeć; gdy się parchy w in n y c h  mieyscach ciała p o ­
każą , tęż sarnę na  n ic h  czynność p o n o w ić ,  a ciągle owcę osobno trzym ać.

M inis ter  Pre*./duiący, w  Zastępstwie M inister S tanu  
(podpisano) S t a s z i c .

Sekretarz Jeneralny (podpisano^ K a rsk i.
N astępnie  poleca Kom m lssya  W oiewódzka P rezyden tom  i B u rm is t rz o m  M ias t ,  o- 

raz W ó y to m  G m in ,  ażeby Reskrypt ten  do powazechney podali w iad o m o śc i ,  i że się 
tak s ta ło ,  przed w łaściw em i K om m issa rzam i O bw odow em i udowodnili,  

w  Warszawie dnia &8. Mca Marca x8&5 r *
Radca S tanu, Prezes Kom m iesyi

R .  R e m e i e l i u s k i .  Filipecki Sekr:

N ro  t S I H -  —  W y d z i a ł  O ś w i e c e n i a .

KOMMISSYA WOJEWÓDZTWA MAZOWIECKIEGO.
Celem  zapobieżenia szkodliw ym  sku tkom  iakie w yniknąć  m o g ą  z niezachowania 

przez klaseę ludu  wyznania  M oyieszowego Dekre tu  Króla Jrnci Saskiego z dnia 23. Lutego 
a $09. nakazuiącego przed dopełn ien iem  obrządków Religiynych, odbywanie nasam przód A- 
k tów  C yw ilnych; K om m issya  W oiewódzka na  zasadzie odebranego od Kom m issy i R zą- 
dow ey W yznań  Religiynych i  Oświecenia Publicznego Reskryptu z dnia 25. Listopada 
r. z. Nro poleca K om m issarzom  O b w o d o w y m , P rezyden tom  i B urm is trzom
M iast ,  ażeby obwieścili w szystkim  R a b in o m ,  D ozorom  B użn iczy m , i całey G m in ie  ludu 
W yznania  M oyżeszowego, że pod su row ą odpowiedzialnością i karą n ie  iest wolno  Rabi­
n o m  dopełniać obrządków religiynych przy n a ro d z e n iu ,  ś lubach , rozwodach lub śt»ier-



ci którego z żydów, dopóki wprzód r.ie będą dopełn ione przez tak zwanego Urzędnika 
S tanu  Cywilnego właściwey G m l-y ,  p raw em  przepisane C yw ilne obrządki, i dopóki 
okazanem  nie  będzie Rabinow i n a  dowód świadectwo rzeczonego Urzędnika S tanu  Cy­
wilnego.

Ażeby ninieyaze rozporządzenie  skutek pożądany otrzymać m o g ło ,  m a  bydź nło 
tylko zw ykłym  sp o so b em , ale naw et i po Bożnicach ogłoazone, Prezydenci zaś i B u rm i­
strze Miast w  których D ozory  B użnicra  znayda ią  s ię ,  będą ściśle przestrzegać dopełni#-

takow ego, i o każdym przeciw nym  w ypadku  przy w yprow adzen iu  zwykłego śle­
dztwa K om m issarzom  O bw odow ym  donosić b ę d ą ,  którzy takow ą  okoliczność Kom* 
missyi Woiewodzkie'y do decyzyi przedstawić są obowiązani.

w  W arszawie dnia 25. Mca Lutego 1335 r.
Radca S tanu, Prezes K om m issyi

R . R E M B iE L iń sK i. Filip ecki S ekr: £fener:

Nro 9 8 2 5 .  —  W y d z i a ł  W o y s k o w y .

KOMMISSYA WOJEWÓDZTWA MAZOWIECKIEGO.
Kommiesya Rządowa W oyny z powodu zdarzeń : iż dla zatracenia przypadkowego 

■Uwolnień od służby Woyekowe'y, n iektórzy is to tn ie  z niey wyszli Podoflicerowie i żo ł­
n ierze  narażone in i  byli n a  odległa transports  i a re sz tow an ie ,  wydżła  rozporządzenie 
w  o sn o w ie :

1. Podoflicer lub  żo łn ierz  od służby W oyskowey u w o ln iony ,  a w  przypadku n ie ­
posiadania swego uw oln ien ia  znayduiący s i ę ,  n iepow in ien  bydź do tutefszego Placu 
o d sy łan y m , lecz zostawać m a  aż do potrzebnego wyiaśnienia takowego w y p a d k u ,  pod 
Ókietn Władzy mieyscowe'y w ktore'y obrębie urzędow ania  iest zam ieszka łym , albo też 
t a m ,  gdzie za nieposiadanie sw ego uw oln ien ia  p rzy trzy m an y m  zostan ie ,  ieśli zwłaszcza 
znacznie odda lonym  będzie od m ieysca , z którego udał się w drogę dla przesiedlenia 
się gdzie indziey, albo też za iu n y m  iakim w łasnym  interessem.

W y im u ią  się iednsk z pod tego Podoflicerowie i żołnierze zbiegli z Woyska, k tó ­
rych zaraz po uięciu zw ykłym  dotąd sposobem do Warszawy o d s y ł a ć  należy.

2. W ładza  nuieyscowa przytrzym uiąca  Podofficera lub żołnierza nieposiadaiącego 
uw o ln ien ia  od służby Woyskowe'y, lub  gdyby ten dostawionym iey był przez Z andar-  
m e r y ą ,  obowiązana iest z niego w yprow adzić  w ywód słowny, w  sposób w zra iankow a. 
n e m  rozporządzeniem  K om m issy i Rządowey W oyny z dnia 25. Lutego r. z. wskazany,
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i następnie  w  razie po trzeby  zniesie się clrogą korrespondencyi sam a lub za pośredni* 
c tw e m  Kom m issarza  O bw odow ego , albo też K om m ijey i Woiewódzkiey, z W ładzą te* 
go m ieysca, w  którera  podług zeznania  Podoflicera lub żołnierza m ia ł  nastąpić przy* 
padek zagubienia iego uw olnienia  od służby Wcyskowey.

5. Skoro zaś rzecz przez powyższe środki dostatecznie wyiaśn ioną  zo s tan ie ,  w in ­
na  będzie dopiero Kom m issya  W oiewódzka przedstawienie swoie dow odam i i n ie w ą ­
t p l i w e ^  p rzekonan iem  w s p a r te ,  do Kom m issyi R z ą d o w e j-W o y n y  uczy n ić ,  która de- 
cyzyi swe'y iak z porządku w /p s d n ie ,  udzielić iey nieomieezka.

Do takowego więc rozporządzen ia ,  wszyscy Woyel G m i n ,  Prezydenci i Burmistrze 
M ias t ,  ściśle stosować s ię ,  a K om m issarza  Obwodowi skutku p ilnow ać są obowiązani, 

w W arszaw ie dnia 26. Mca Marca 1825 r.
Radca S ta n u ,  Preze3 K o m m is jy i

R . R e m b ie l iu s k i . F ilip  ecki Sekri £fener:

N ro  9 6 3 5 .  —  W y d z i a ł  P o l i c y i .

KOMMISSYA WOIKWODZTWA MAZOWIECKIEGO.
Stosow nie  do Reskryptu  K o m m issy i  Rządówe'y P rzychodów  i Skarbu z dnia 28. 

Stycznia r. b. Nro 925* podaie do w iadom ości p u b l ic z n e j :  iż gdy Starozakonny W ik to r  
Gąbiński u d o w o d n ił  i e  w e Wsi Bronisławie okręgu t rzech -m ilo w y m  od granicy P ru -  
skiey po łożoney ,  trudn i się ro ln ic tw em  i pak tem  k ró w ; K om m issya  R ządow a dozw o­
liła  m u  zamieszkania w  rzeczonym  okręgu do ostatniego Czerwca 1825 r. przez który 
to  czas tenże S tarozakonny z te’y wsi ru g o w an y m  bydź n ie  m oże. 

w  Warszawie dnia 24 Marca 1825 r.
Radca S t a n u ,  Prezes K om m issy i

R . R e m b ie l iu s k i .  F ilip e chi S fkr: £fener:

K r o  *%%%£■ —  W y d z i a ł  S k a r b o w y .  S e k c y a  E k o n o m i c z n a .  

KOMMISSYA WOJEWÓDZTWA MAZOWIECKIEGO.
Podaie p o r a ź  drugi n in ieyszem  do publiczney w iadom ośc i ,  że następuiące realno- 

* ści R ządow e i a k o t o :  Folw ark se p e ra tn y -Ja s ie ń , w  E k onom ii  L u b o ch n ia ,  Obwodzie 
R aw sk im  i Folwark Franciszkańskim z w a n y ,  w E konom ii  P o ły cz ,  są od dnia 1 Czer* 
wca r. b. na lat 3, lub rok ieden z w o ln e j  ręki do wydzierżawienia. —  Dochód roczny
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z tych realności łest następuiący: z Folwarku Jasień Złp: 3046. gr: 4. z Franciszkańskie­
go zaś Złp; 400.

Termina do układów na Folwark pierwszy w dniu 22 , na drugi w dniu ag Kwie­
c i a  r. b. przeznaczonym został w fiiórze Sekcyi Ekonomicznej Wydziału Skarbowego; 
P0s-edzenie swe w Pałacu Rządowym przy ulicy Przeiazd pod Nrem 646. odbywaiącey. 
Wszystkich więc chęć dzierżawienia mających Kommissya Woiewódzka'w aywa niniey- 
£<-eni: ażeby przysposobiwszy się w dowody kwalifikacji Postanowieniem Xięcia N a­
miestnika z dnia 24 Stycznia 1818 r. przepisanej, tudzież w gotowiznę odpowiadającą 
P droczney dzierżawie? zgłosili «:ę w terminach i mieysca w yże j  oznaczonych, gdzie
0 szczegółowych Dochodach Folwarków, iako też i o warunkach dzierżawnych, potrze­
bna wiadomość udzieloną bydź może.

w Warszawie dnia 22 Marca 1825 r.
Radca S ianu ,  Prezes Kommi3syi

£ .  ItEMBiRLinsKi.  _______  Filipecki Sekr: £fcner:

N r o  !  -—  W y d z i a ł  O ś w i e c e n i a .

K O M M IS S Y A  W O J E W Ó D Z T W A  M A Z O W IE C K IE G O .
Kapitał Złłp: 200. Kościoła w Oszkowicach Obwodzie Rawskim położonego fundu­

szem będący, z Dóbr Glinnika podniesiony, i przez Kamerę Woienną Dominialną na 
Lombardzie Warszawskim ulokowany został. Na lokacyą takową wystawiony pod dniem  
6. Września 1806. roku Nro 54®- przez Kassę Lombardową Oblig, z powodu zamieszek
1 woien przy końcu roku 1806. w ynikłych, nie będąc ieszcze Proboszczowi rzeczone- 
go Kościoła doręczonym, zaginął. Wezwawszy przeto pod datą dzisleyszą Urząd M uni­
cypalny Miasta Stołecznego Warszawy, aby duplicat Obligu Kassie Lombardowe’y wy­
dać za kwitem Proboszcza i zaległy od daty obligu procent wypłacić polecił; ostrzega 
Publiczność ninieyszem: aby zagubionego obligu, iako iu i  unieważnionego nikt nienaby.

z nabytego bowiem niemógiby iadney osiągnąć korzyści, 
w Warszawie dnia 27. Marca 1825 roku.

Radca Stanu, Prezes Kommiaayi 
__________ R e m b ie l iu s k i .  Filipecki Seler: £fener.

N ro ■—  W y d z i a ł  S k a r b o w y . S e k c y a  S k a r b o w a .

K O M M IS S Y A  W O J E W Ó D Z T W A  M A Z O W IE C K IE G O .
Stosownie do odezwy Kommissyi Woiewództwa Kaliskiego z dnia ca Grudnia r.
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z: Nro 39,306. Kommissya W ojew ództw a Mazowieckiego poleca W óy tom  i B u rm i­
strzom , ażeby niewiadom ego z teraźnieyszego zamieszkania Jakóba Rucińskiego, Zł: Qo. 
kary S^dowey Skarbowi d łużnego , ścisłe w  swych G m inach  i Miastach śledzili, od wy­
śledzonego przypadaiącą należność ś c i ą g n ę l i ,  i tę fr?nco kosztem Jego w prost do Kas- 
ey O bw odu  Kaliskiego odesłali, i o tern K om m issarzom  Właściwych O bw odów  donie­
śli, którzy następnie Kom m issy i Woi«wódzkie'y rapporta zdać są obowiązani.

Działo się w Warszawie d. 15. Marca 1825. roku.
Radca S ta n n ,  Prezes  K om m issy i

R . R e m b ie l iŃ s k i .  Filipecki Sekr: ^fener:

N r o  1 3 , 5 2 0 . —  W y d z i a ł  P o l i c y i .

KOMMISSYA WOJEWÓDZTWA MAZOWIECKIEGO.
O dezw ą Kom m issy i W oiew ództw a Płockiego u w iadom ioną  będąc, iż przesiedleni: 

P io tr  Samborski z w si i G m iny  Grabia, O bw odu  Warszawskiego, do m iasta  Bieżunia 
w  O bwód Lipnowski W oiew ództw o  Płockie, tudzteząS tarozakonny  A braham  L ew ko­
wicz L ichtensztein  z G m iny  Bolim owa, O bw odu Sochaczewskiego do Miasta D obrzynia , 
w O bw ód Lipnowski W oiew ództw o P łock ie ,  dotąd do obranego sobie zamieszkania 
n ie  przybyli,  i pobyt ich teraznieyszy pod ług  zdanych przez właściwych Kom m issarzy 
Obwodowych Rapportów , n ie  i es t w iadom ym ; K om m issya  Woiewódzka przeto w  zam ia ­
rze wyszukania  teraźnieyszego ich  zam ieszkania ,  poleca P rezyden tom  i B u rm is trzo m  
m ias t  tudzież W ó y to m  G m in ,  aby śledztwo onych przedsięwzięli, a po w ykryciu  ich 
poby tu , stosownie do Arty: 03. Dekretu Króla Jmci Saskiego z dnia 18. Stycznia roku 
ig t o .  z n iem i postąpili, i o tem  stosowny K om m issarzowi O bw odu właściwego Rapport 
zdali.

w Warszawie dnia 30 Marca 1825 r.
Radca S tanu  , Prezes Kom m issy i

R , REMBiELińsKi. Filipecki Sekr: ^fener:

N r o  1 5 ,4 4 0 . —  W y d z i a ł  P o l i c y i .

k o m m i s s y a  w o j e w ó d z t w a  m a z o w i e c k i e g o .
Nadesłane sobie przez K om m issarzy  Obwodowych likwidacye należytości mieszkań­

com  tutey8zego W oiew ództw a za ubicie w  roku  zeszłym  wilków  przypadaiącey, w  dniu 
dzisieyszym assygnowała:
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x‘ Dla Osób w Obwodzie W arszawskim  
Zamieszkałych, do kassy tegoż Obwodu.

G ottliebowi Krauze z Głuchowie Złp. i2.
Kazimierzowi Piekarskiem u z Pa-

szkowa — 18.
Grzegorzowi Gołębiowskiemu z Ja­

błonny . . .  — 43.
^hdrzeiowi Zakrzewskiemu z Tru-

skowa - - • * I2,
Mikołaiowi W ilkow skiem u z P ie a k u r —  12.
Józefowi Szafrańskiemu z Wągro-

dna - * - - — 13-
Łukaszowi Pcpławskiemu z Wól­

ki Grodzińskiey —- 66.
Wincentemu Kurbowekiemu z Ka­

put - - - - — 36.
Wincentemu Szczygielskiemu z 

Wręczy - - * —‘
3. D la  osob w Obwodzie Stanisławowskim 

mi£szkai<icych do kassy tegoż Obwodu.
Kazimierzowi Zakrzewskiemu z

Kuflewa - Złp. 84-
Walentemu Balwińskiemu z Ja­

worka - - - - — 18.
Janowi Radomskiemu i Tomaszowi

Chrzanowskiemu, z Radzymina— 30.
J^anciszkowi Biitner z Radzymina— 18.
Szczepanowi Sikorskiemu z Stra­

chówki . . .  — 24. *
Stanisławowi Mazurkiewiczowi z

Borku — 24.
Stanisławowi Jaworowskiemu z

Wierzbna - .  .  — 73.

Grzegorzowi Łoiek z Łoiek Złp. 210.
Józefowi Sitek z Kołbieli - — 18-
Janowi Zawadzkiemu z Kurolina — 30.
Łukaszowi Nowakowskiemu z Mi­

chałowa - — 12.
Wawrzyńcowi Mroczek z Wąsów — 18.
Tomaszowi Sade z Cyganki - — 13.
Piotrowi Kalinowskiemu z Kru­

pki _  6.
Antoniemu Łuszcz z Osin - — 18.

3. D la  osób w Obwodzie Iławskim mis. 
szkaiacych do kassy tegoż Obwodu.

Walentemu Wysokińskiemu z Rey-
ny . . . .  Złp. 54.

Tomaszowi Wieczorkowskiemu z
Wołucza • .  . — 12.

Wawrzyńcowi Kołakowskiemu z
Rawy — ig.

Janowi Chwalisz z Grzymkowic — 12. 
Dawidowi Schmidt z Malszewa — ią. 
Woyciechowi Ziemińskiemu żoł­

nie: z puł: 6. Pie. lin. kom. 6. — 13. 
Pawłowi Woyciak z Lubochni — 18. 
Michałowi Skorupskiemu z Lipia — 18. 
Antoniemu Antczewskiemu z Pu­

szczy — 18.
Grzegorzowi Ostrowskiemu z Wiel­

ko woli - - — 13*
Michałowi Witek z Lubochni — jg , 
Woyciechowi Sumowiezowi z Dłu­

gich - — 12.
Janowi Zierońskiemu z Bełchowa — 12.
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4. D la  osób 7V Obwodzie Sochaczewskim  5. D la  Osób uf O bwodzie G ostyńskim  miś* 
m ieszkających do kassy tegoż Obwodu, szko lą cych , do K a ssy  tegoż Obwodu.
W in c e n te m u  Zajączkowskiemu z Józefowi Milesiewiczowi z Z łakow aZłp: 13.

N ieborowa » • • Zip. 56- Kazimierzowi Lesickiemu z B ie law k i— £6.
Janow i Rock z Szjadowa » — 84 ' Apólinarowi Brzozowskiem u -   ig.
W aw rzyńcow i O rlińsk iem u z T r a .  6, D la  osób w Obwodzie K ujaw skim  mie-

ianów  - - - — 43. szkaiących, do kassy tegok Obwodu.
A ugustynow i Kawczyńskiemy z Ze- P io n o w i  K ulińskiem u z Rsewa Zip. 18.

lazney woli - - .  —  ig ,  M arcinowi Piątek z ftakutowa —. »0-
Janow i T ro ianow sk iem u z Sowiey Janowi Borusoy z Brzozie • —  13.

W oli .  .  .  .  —  l 3 . Szym onow i W rób lew sk iem u z
W in c e n te m u B o rk o w s k ie m u z K a s k —  50. Wieleckich H ollendrów  — . 12.

Zaw iadam iaiąc  o te tn  K.om»nissya Woiewodzka in teressow ane osoby, w zyw a oneż, 
aby po odebranie przyznanych  im  nagród do Kassy O bw odow ey bez zwłoki zgłosili się.

Odbierający p rzy zn an ą  sobie, nagłodę, w in ien  wystawić dla Kassy G łów ney Woie* 
wotlzkie'y kw it  na papierze S tęp low ym  ceny groszy dziesięć, który przez Wóyta G m i­
n y  lub Burm istrza  i Koinmissarza O bw odu właściwego, kw it  zaś żo łn ie rza ,  przez Do- 
WÓdzcę P u łk u  poświadczony bydź winien. -

Zeby zaś wyrażone wyżey osoby kwoty sobie przyznane bezzwłocznie odebrały,. 
K om m issya  W ojewódzka poleca W óy tom  G m in . i B urm is trzom  Miast w których też o- 
soby znayduią  cię , iżby o zaassygnowsniu im  nagród .oznaym il:,  i skutku rzeczy do­
pilnow ali .  • ^ w  Warszawie dnia 24- Marca 1825 r.

Radca S tanu , Prezes Kom m issy i
R . R r m b if .L ińsK  1. JF ilipecki Sekr: jjfeneri

L i s t  G  o u  c z  ij'.
Scid P  o lici] i Poprawczey Obwodu tVafszhivskiego Wijdziału T,

W zyw a wszelkie W ładze t3k cywilne i a k o f  w oyskow e, ażeby zbiegłego w  dr iiu j 
13 Lutego r. b. z aresztn policyin.ego Filipa Monteckiego śledziły; a w razie wyśledzę- 
n i a ,  Sądowi tu teyszem u pod ścisłą strażą dostawiły. Rysopis zbiegłego: twarzy okrą­
g ł y  , nosa m ałego , ust  m a ły c h ,  w zrostu  m ie rn eg o ,  włosów b lo n d ;  w czasie ucieczki 
był ub rany  w  su rdu t z prostego siwego s u k n a ,  tas iem kam i z przodu i z ty łu  obszywa­
n y ,  kapelusz m ia ł  czarny okrągły stary. W arszawa dnia 08 Marca 1825 r.

Sędzia Prezyduiący Raciborski. — Gostkowski.
DODA-



DODATEK DO NUMERU 476.

DZIENNIKA URZĘDOWEGO
W O J E W Ó D Z T W A  M A Z O W I E C K I E G O .

w Warszawie dnia 11. Kwietnia 1825 Roku.

L i s t y  G o ń c z e .  
Sąd Polictji Poprawczey Obwodu Warszawskiego Wydziału I.

W zywa wszelkie Władze tak cywilne iako tez w oyskow e, aby Karola Niedzielskie­
go o kradzież obw in ionego ,  z Warszawy zbiegłego, ,iak  nayściśley śledziły , wyśledzo- 
nego przed Sąd wzywaiący dostawiły. Rysopis iego iest następu iący : — Karol Niedziel­
n i  rodem  z wsi Łubczy Galicyi Austryackiey, Sebastyana i Maryanny Niedzielskich syn, 
lat m a  2 1 ,  wzrostu  nizkiego bardzie'/  n iż  średniego, twarzy okrągłey , nosa m iernego , 
Włosów sza ty n ,  to iest ciemnieyszych n iż  b lo n d ,  oczu c iem nych ,  faworyty częście'y 
nosił  n iż  go l i ł ,  znaków  widocznych n i e m a  żadnych na tw a rzy ,  m ó w i  po Polsku i po 
N iem ieck u ,  pisze w obnd w u  językach , podpisuie swe im ie  przez literę c ,  zam iast k ,  
a nayczęściey sam ą literę c na podpisie kładzie. Ubiór iego w  czasie ucieczki b y ł  n a ­
stępujący: m ia ł  na sobie frak i pantalony czarne , kamizelki posiadał b ia łą  i żó łtą  w pa­
sk i ,  chustkę czarną i b ia łą ,  c i im y ,  furażerkę granatow ą z daszkiem , płaszcz koloru 
c iem no-szaraczkow ego; że zaś iest m ocno  poszlakowanym  o kradzież pieniędzy przed 
sw ą ucieczką, z tąd  ła tw o  m ó g ł  sobie in n ą  odzież sprawić.

W arszawa dnia 26 Marca 1825 r.
Sędzia Prezyduiący Raciborski. — G o s tk o w sk i .

Sąd Połicyi Poprawczey Obwodu Warszawskiego IPydziału I.
W zywa wszelkie W ładze tak cywilne iako i woyskowe, aby Józefa Leszczyńskiego 

o kradzież obw inionego wszędzie ś ledziły , i wyśledzonego do Sądu naszego pod strażą 
dostawić poleciły. Rysopis iego iest następuiący: —  podaie s ię ,  będąc słuchany do 
protokułów że ieet rodem  z Przedmieścia P ra g i ,  lab  z Miasta Bielawy O bw odu R aw -



Bkiego, K a to l ik ,  ma lat 55. w zro stu  s ł u s z n e g o ,  talii ś r z e d n ie y ,  tw a rz y  p oc ią g łey ,  c?,0- 
ła  w y s o k ie g o , w ł ó s o *  iasno- blond',  o cz u  n ie b ie sk ic h ,  nosa  ś c i s ł e g o ,  ust "srteĄnicti, 
brody okrąg łey;  os ta tn ie  iego zamieszkanie v» Mieście Warszawie p o d  N rern *1595 u b iór  
ie g o  n :e iest  w ia d o m y .

Warszawa dnia 26 Marca 1825 r.
Sędzia Prezyduiący Raciborski. — Gostkowski.

Sad Policyi Prostey Powiatu Czerskiego.

W zywa wszelkie Władze tak cywilne iako i W oyskow e, n ie m n ie y  Osoby p ry wa,  
tn e ,  aby na zbiegłego w  dn iu  27 Grudnia r. z. z pod straży policyiney w m i e ś r i e  Groy. 
cu Jana Sokołowskiego o kradzież pary koni obw in ionego ,  pilne oko dać raczyły , a 
w razie spostrzeżenia o n e g o , do Sądu tuteyszego pod ścisłą strażą dostawić rozkazały , 
którego rysopis iest następuiący:

Jan Sokołowski lat 55 m a iący ,  wzrostu  wysokiego, t w a r z y  ściągłćy, oczu niebie- 
sk ich , nosa d ługiego, w łosów  na głowie ciem nych; był ubrany w  s u k m a n ę  koloru si- 
wego robotą kapotkow ą, na  wierzchu zaś płaszcz szaraczkowy stary i w ty m  zbiegł.

Góra dnia 20 Lutego 1825 roku.
Andrzey Ostromęcki Pods. Pow. Czerskiego 

Jan Mokrzycki Podpisarz.

Sąd Policyi Poprawczey W ydziału  Bialskiego.

W zyw a wszelkie W ładze tak Cywilne iak i Woyskowe do których strzeżenie po­
rządku należy, iżby na A dam a Godlewskiego o zbrodnią  m orderstw a p o ro zu m ian eg o , 
p i ln ie  czuw ały , a dostrzeżonego przyaresztowały, i pod ścisłą strażą Sądowi tuteysze- 
m u  odstawić r o z k a z a ł y ;  w tym  celu dołącza się zbiegłego następuiący r y s o p i s :

A dam  Godlewski, lat 19. lub 20. m aiący, włosów na g łow ie  iasno -b lond , oczu 
s iw y ch ,  nosa m ie rn e g o ,  twarzy ściągłgy, i zawsze iakby obrzm iałey  od nałogu' piiań- 
s tw a ,  n ie  m a  zęba iednego na  przodzie u szczęki gorne'y, tuszy dobrey. Ubrany w  ka­
pocie sukna siwego z białem i po trzebam i, iuż przechodzoney, frak sukna iasno-szara- 
czkowego, spodnie z su k n a  ciemno-szaraczkowego podarte , boty pasowe zdziurawione# 

.kaszkiecik rzem ienny  iuż podarty, czytać i pisać dobrze nm ie.
Biała dnia 29. Marca 1825 r > Dutkiewicz.
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O B W I E S Z C Z E N I A . :
'  , Sad  P o tuijt'Popraw  czey Obwodu Warszawskiego W ydziału II.

• ' i  i : .  r . - y  i i  > ' '  '

Zawiadamiaiąc kogo to interessować m oże ,  iż od osoby podeyrjaney  o kradzież o- 
debrano rzeczy , i a k ą t o :  ieden Kożuch czarny, drugi b ia ły ,  obadwa s t a r e ,  i sukm anę 
z sukna siwego grubego s tarą; wzywa właściciela onycb , aby w przeciągu dni 50 do 
®ądu naszego się zg łos i ł ,  i własność w spom nionych  effektów udo w o d n ił ,  inaczey na 
Skarb publiczny spieniężone zostaną.

W W a r s z a w i e  d n ia  26 M arca  i8 ® 5  ro k u .
Sędzia Prezyduiący Betley.

W yrzykowski.

Sąd Policyi Poprawczey Qjbwodu Warszawskiego W ydziału II .

Uwiadamia szanow ną  Pub liczność ,  i i  od W incentego i Mary«nny Konopków. M ał­
ż o n k ó w ,  o kradzież obw in ionych , odebrane zostały rzeczy , których prawnego nabycia 
udow odnić  nie byli w s ta n ie ,  iako to :  Szarfa sycbowa z s rebrnem i f ren z lam i,  para 
K ordonów  sychow ych, uzdeczka s ta ra ,  Chustka płócienna i p iln ik  stary. Wzywa prze­
to niewiadomego właściciela , aby po odebranie takowych, z dowodam i w przeciągu dni 
Sło zgłosił s ię ,  gdyż w razie p rz e c iw n y m , takowe na rzecz Skarbu sprzedanem i będą.

w  W arszawie dnia 19 Marca 1825 roku.
Sędzia Prezyduiący Betley. —  Kozłowski.

Sąd Policyi Poprawczey Obwodu Warszawskiego W ydziału II.
W  d n iu  25 Stycznia r. b . S tanisław  Kostecki la t  około 45 m a iący ,  twarzy okrą- 

głey t łu s te y ,  w Kapotę czyli wołoszkę i spodnie w bóty z sukna szaraczkowego, czap­
ce  z. s iw ym  b a ra n k ie m , był u b ran y ;  trudniący się w  części hand lem  drzew a, a nay« 
w ięcey łapaniem  takowego po Wiśle na linę. Udawszy się z in n em i trzema na kępę 
Gocławską dla przem ycenia  w ódk i,  z n ik ł ,  i dotąd tak pobyt iako też przyczyna zn iknię­
cia iego wyśledzoną nie  została. —  W zywa zatem  posiadaiącego wiadomość o tera- 
znieyszym  pobycie Stanisława Kosteckiego lub iakieykolwiek przyczynie zniknięcia ie­
g o ,  O udzielenie w ty m  względzie stosowney Sądowi wiadomości, 

w  Warszawie dnia  28 Marca 1825 roku.
Sędzia Prezyduiący Betley. —  Woyna.

196 *
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Sąd Pulicyi Prostey Powiatu Kowalskiego.

Zawiadomią kogo interessuie, iż w Miesiącu Kwietniu 1823. r. na Kaliskich Ho- 
lędrach od podeyrzanych osób odebrany został przez Zandameryą Koń wałach maści 
gniadey bez odmiany, grzywę i ogon c z a r n e  maiący, lat około 15. stary, bez regestrów; 
nadto ciż podeyrzani posiadali konia drugiego maści karey, bez odmiany, śrzedniego 
wzrostu, lecz tego niewiadomo komu sprzedali; k t .by  więc mienił się bydź właścicie­
lem konia pierwszego, może się zgłosić do Sądu tuteyszego a udowodniwszy własHOŚć 
tegoż, odebrać, maczey po upłynieniu dni 30. Koń ten przez publiczną Licytacyą sprze­
dany będzie.

Kowal dnia 13 Marca 1825 r.

Trzciński.
Paszkiewicz.

Sąd Policy* Poprawczey Obwodu Warszawskiego W ydziału II.
Zawiadainiaiąc: iż w depozycie Sądu tuteyszego znayduią się rzeczy, iako to: to- 

łubek morowy w paski niebieskie i czarne, spódnica z stanikiem kroazowa nakrapiana, 
spancerek kobiecy materyalny w paski ciemne, których posiadający własności nieudo- 
wodnił. Wzywa zatem właściciela, ażeby z dowodami własność mogącemi stanowić, 
naydaley w ciągu  dni 30, w  Sądzie tuteysze’m  stawił się; w razie albowiem przeciwnym, 
podług prawa postąpionem zostanie.

w  Warszawie dnia 29. Marca 1825 r. Betley.

Woyna.

Podpisany Komornik zawiadomia szanowną Publiczność, iż wieś Z d u n y , w  Po­
wiecie Zgierskim, Obwodzie Łęczyckim, Woiewództwie M a z o w ie c k ie 'm  położona, w 
dzierżawę na lat 3. po sobie idące, od S. Jana Chrzciciela r. b. do tegoż dnia 1828 r. 
przed W. Józefem Stokowskim, Notaryuszem publicznym Pówiatu Zgierskiego w  Piąt­
ku mieszkaiącym, podług warunków u tegoż złożonych ł do przeyrżenia wolnych, w 
dniu 18 Maia r. b.' o godzinie 3 z południa zaczynaiąc od Summ y Złotych poi; 1,000. 
rocznie, w Warunkach ustanowioney, więce'y daiącemu wypuszczoną będzie.

W Warszawie dnia 31 Marca 1825 r.
Wincenty Temporowskl Komornik.
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Komornik p r z y  Sądzie Appellacyinym Królestwa Polskiego.

W  k o n ty n u a c y i  poda ie  do w ia d o m o ś c i  ptibliczne'y , i ż  w  d n iu  s  Maia r. b .  o  g o d z i ,  
n ie  10 z  r a n a ,  w  K ancellaryi H y p o te c z n e y  W o ie w ó d z tw a  M a z o w ie c k ie g o ,  przy u l icy  

D łu g ie y  pod N ro  54 9 .  w  W a rsza w ie  lok ow an e’y ,  przed S ta n is ła w e m  T r u sz c z y ń sk im  Re* 

g e n t e m ,  b ę d ą  w y p u s z c z o n e  p rzez  p u b l ic z n ą  L icytacyą  P r o w e n ta  D ó b r  O ł ta r z e w  z p r z y ­
m glą  w s ią  K oprki w  P o w i e c ie  i O b w o d z ie  W arszaw sk im  , przy g ł ó w n y m  T rakcie  P o ­
z n a ń sk im  le ż ą c y c h ,  O m i l  a od W a r sza w y  o d le g ł y c h ,  w  trz ecb - le tn ią  D z ie r ż a w ę  od S.  

ân* C hrzciciela  r. b. 1825  p o czyn a ć  s ię  m aiącą .  —  L icytacya zaczy n ać  s ię  m a  od S u m *  
m y  Z ło ty ch  pols: 8000 . r o c z n e j  D z i e r ż a w y ,  lub  od tak ie f  iaką p ier w sz y  L icy ta n t  p o ­
da. .—  W a-runki zaś każdego czasu  w  K ancellaryi p o m ie n io n e g o  w y ż e y  R eg en ta  przey*  

*zeć  m o ż n a .
O g ło s z o n o  w  W a rszaw ie  dnia  2 3 .  Marca 1825 r.

S te fa n  O s ip o w sk i .

Trybunał Cywilny P ierw szey Jnstancyi IVoieivodztwa Płockiego.

W  w y k o n a n iu  tak o g ó ln e g o  p rzep isu  praw a o  k on k u rsach  i l ik w id a c y a c h , iako te ż  
m i a n o w i c i e  w  sz c z e g ó ln o śc i  P o s ta n o w ie n ia  JO. X ięcia  N a m ie s tn ik a  K r ó le w s k ie g o  z d n ia  

0 2 . S ty c zn ia  i8iQ> r- w e d le  k tórego  w ie r z y c i e le  m a ss  k o n k u r so w y c h  i  l ik w id a cy jn y ch  
w  c ią g łey  m a ią  b y d ź  w ia d o m o ś c i  o  etanie w  iakitn  s ię  m a ssa  z n a y d u ie ,  i  w y d a w a ć  p o ­

s ta n o w ie n ia  d a lszego  d z ia ła n ia ,  zw ła szcz a  w  p r ze d m io ta c h  w a ż n ie j s z y c h ]  g d y  s a m o  u -  

p ły n i e n ie  czasu o d  o s ta tn iego  zebrania  s ię  w ie r z y c ie l i  w  d n iach  2 7 .  i 28- C zer w ca  1820  
r. ro z m a ite  sp r o w a d z i ło  z m i a n y ,  k tóre  do w ia d o m o ś c i  w ie r z y c ie l i  p o d an e  b y d i  w i n n y ,  
a r ó w n ie ż  w  skutek  u c z y n io n y c h  w  t y m  czasie  p o s t ę p ó w  w  m a s s i e ,  ro zm a ite  w y n ik ły  

p r z e d m io ty ,  k tóre w y m a g a ią  w s p ó ln e y  narady i  p o s t a n o w ie n ia  w ie r z y c i e l i ;  s z c z e g ó l n ie /  

*aś p o w o d o w a n y  c z y n io n e m  p rzez  S u k ce sso ró w  X a w e r e g o  H rabi D z ia ły ń s k ie g o  do A k t  

*aa6ey l ik w id a c y in e y  Ign acego  H rabi D z ia ły ń s k ie g o  p r z e d s t a w ie n ie m ,  k tó rem  o św ia d cza .
chęć  od stą p ien ia  od r o z m a ity c h  p re te n sy i  do m a s s y  z a l ik w id o w a n y c b , żądaią r o z p o ­

zn a n ia  in n y c h  i z a ła tw ie n ia  s t o s u n k ó w  p o m i ę d z y  n i e m i  a m a s są  z a c h o d zą cy ch ,  k t ó ­
rych  w sz a k ż e  Kurator m a ssy  w  w z g lę d z ie  p rzy z n a w a n ia  p ra w , odstęp ow an ia  od  p ro ces ,  
s o w  i t. d. w ła s n ą  p o w a g ą  z a ła tw ia ć  n ie  ie s t  m o c n y m ,  ale raczej  s to su ią c  s ię  do p r z e ­

p i s ó w  5. 7 7 .  d o  8 3 - T it:  50 . i  5. 7 3 - 7 4 - T it:  5 1 .  O rd y n acj i  P r o c esso w ey  P r u s k ie j ,  0 -  

R esk ry p tu  K o m m is s y i  R z ą d o w e j  S p r a w ie d l iw o ś c i ,  co  do tego  przypadku w d n iu  1 4 .



Faździernika 1824 r- wydanego, rozwadze i decjzyi wierzycieli pozostawić musiał. — 
W zywa wierzycieli massy spadkowo-likwidacyiney Ignacego Hrabi Działyńskiego, aby 
w dniu 4. i następnych Miesiąca Lipca roku i 835- 0 godzinie trzeciey z południa yv Pło- 
cku w Pałacu Sądowym w mieyscu posiedzeń Trybunału Cywilnego I. Instancyi Wo» 
iewódzęwa Płockiego, przed Edwardem Glassem Sędzią Trybunału Decernentem mas* 
sy Ignacego Hrabi Działyńskiego, iako delegowanym Kommissarzem stawili się osobi­
śc ie ,  lub przez Pełnomocników umocowanych epecyalnie do czynności w  terminie po­
w yższym  pdbydź się maiących, a to celem naradzenia się i wydania postanowień 
w  przedmiotach massy, które onymźe przez delegowanego Sędziego do deliberąęyi przed­
stawione będą. Wzywa oraz Sukcessorów beneficyalnych Ignacego Hrabi Działyńskie­
go: aby czynnościom w  terminie powyższym odbydź się maiącym assystowali.

Lubo zaś w samym terminie zwołania, wierzycielom przedstawiony zostanie tak 
postęp w  massie od ostatniego zebrania się wierzycieli uczyniony, w  etanie czynnym i 
biernym ; ogólny obraz teraznieyszego stanu massy, przeszkody ukończenie massy ta- 
anuiące, oraz gruntowne wyiaśnienie przedmiotów wierzycielom do deliberacyi przed­
stawić się maiących, to iednak Trybunał chcąc podać wierzycielom sposobność wcze-  
Bnego przygotowania się do term inu, i aby z tern gruntownieyszdm przekonaniem,  
w  samym terminie stanowić m o g li ,  uwiadamia ich: iż wszystkie powyższe dowody, 
przed terminem na 4. tygodnie u Kuratora massy Ur: Turskiego Patrona przeyrzeć i 
potrzebnych objaśnień zasiągnąć mogą.

Wszystkie przedmioty w  naznaczonym terminie wierzycielom przedstawić się ma- 
iące ,  ńaywlększey są w agi, dla czego Trybunał zwracaiąc uwagę wierzycieli na własny 
ich interes, wzywa: aby ile możność dozwoli sami osobiście w tymże terminie stawi­
li  s ię ,  zwłaszcza że światłe i zastosowane do interesu massy rozwiązanie przedmiotów  
ich decyzyi poddać się maiących, wróży niepłonną nadzielę rychłego massy ukończe­
nia. Co do wierzycieli w  terminie niestawaiących, Trybunał przypomina rozporządze­
nie  Dekretu Króla Imci Saskiego Xięcia Warszawskiego z dnia 15. Lipca 1809 r. w e ­
dle którego niestawaiący, poczytani są za przystęp,uiących do zdania większości wierzy­
cieli w terminie przed delegowanym zgłaszaiących się.

Działo się w Płocku dnia 5. Mca Marca 1825 *•
Prezes T u r s k i .

Sekretarz Szulecki.



Po n as tąp io n e j  w dniu 6. Maia r. b. beztestamentowey Zuzanny z Burskich B-ildi 
W^ i Wyi;®re''le'r *’ 9Sła« »  się otwarcie, spadku; a ku dopełnieniu  woli Prawa Seyinowc- 
g° z roku 1818- Art: 1 2 5 .  i następnych do przepisania na  Im ie  pozostałych Snkceeso- 
row wierzytelności spadkow ej Z l i p  4 5 , 9 3 7 .  gr. na Pałacu tu w Warszawie pod Li- 
czbą 5 5 ,  w  Dziale I V .  pod Nro 5 .  zabezpieczoney, te rm in  jedno* roczny na dzień 2 0 .  

Października i 835* r. w  Kancellaryi hypoteczney tuteyszey oznaczonym został,
‘ i

w  Warszawie dnia 6 . Października 1824. r.
(podpisano) Ian Felix Wilski R. K. Z. W . M.

Po nas tąp ione j  w  dniu  26. Lipca 18=tg. r. śmierci Barbary z Krauzników  pierwszych 
ślubów Gtanasowey, powtórnych zaś Jasińskiey współ - właścicielki n ieruchom ości Nro 
*842. w Warszawie przy ulicy Zakroczymskiej po łożonej,  o tw orzył się spadek; w  m yśl 
przeto prawa Seymowego z r. i8»8- Art: 127. celem przepisania ty tu łu  w s p ó ł-w ła sn o ­
ści na pozostałych Sukcessorów, wyznacza się te rm in  roczny na elzień a6, Paźdz ie rn i­
ka 1825. r. o godzinie 10. z rana w Kancellaryi hypoteczney W oiew ództw a M azowiec­
kiego.

W arszawa dnia ig .  Października 1824. r.
(podpisano) Jan Felix Wilski R. K. Z.

-  — — — — -  —  ;   —  |   -

W spół • właściciele D o m u  przy ulicy Solec w Warszawie Lit. B. N ro  3012. s toią-
cego, to  iest Jan Garbowski ł żona iego Maryanna z Stetkiewiczów którzy roku 1823.
W dniach 31. Marca i 22. G rudnia  o d u m a r l i ,  o tworzyli po sobie spadek, czego toczące 
się postępowanie zapisane iest w księdze wieczystey z dnia 11. Lutego r. b. 1825- na  
H d a n ie  więc Interessowanych Sukcessorów, celem przepisania ty tu łu  własności na  Im ie  

'•"tychże, wyznacza się, te rm in  roczny w  Kancellaryi hypoteczney W oiewództwa Mazowie­
ckiego naydale'y d o ł n i a  5. Kwietnia r. p. 1826. o godzinie to . z rana, w przeciągu k tó -  
TeS° cz»su na  eku tek prawa hypotecznego §. 127. i następnych, do księgi wieczystey
pom ienionego  D o m u  Interessowani zgłaszuć się ze sw em i praw am i leżeli iakie m a ią

O c ie m  po raz pierwszy przez Gazetę i D ziennik  Woiewódzki zawiadamiaią się. 
w  Warszawie dnia 30. Marca 1825. roku.

Stanisław Truszczyński Rejent.

Podpisany K om ornik przy Trybunale  C yw ilnym  Woiewództwa Mazowieckiego po -



daie do wiadomości publiczne’y, i i  termin licytacji na dzierżawę trzyletnią wsi Witko* 
wice duie z przyległościami, w Powiecie Brzezińskim położonej, do IW. Izabelli z La- 
lockich Hr. Ogińskiey naleiące'y, poprzedniczo na dzień i .  Mca Maia r. b. w Gazecie 
Warszawskie'y Nro t\G. i Dziennika Urzędowym Woiewództwa Mazowieckiego Nro 473. 
ogłoszony, odłożonym został na dzień co. t. m . i roku, w którym to terminie ta i  licy- 
tacya w Mieście Powiatowem Strykowie, przed W. Grzegorzem Trzcińskim Notaryu- 
szern publicznym odbytą zostanie; każdy więc maiący chęć zadzierżawienia wymienio­
n ą  wieś, warunki licytacyi z opisem intraty w Kancellaryi tegoż Notaryuaza przeyrze<-‘ 
może. Licytacja zacznie się od Sum m y Złp. cooo.

Działo się w Strykowie dnia 32. Marca i 825- r.
Antoni Grasiński Komornik.

Dobra Rokotów i Boryszew, w Powiecie i Obwodzie Sochaczewskim położone, o 
f  raili od Miasta Sochaczewa odległe, wypuszczone będą przez publiczną Licytacją w 
trzyletnią Dzierżawę od S. Jana czyli 04 Czerwca r. b. zaczynaiącą się. T erm in  do od­
bycia Licytacyi tey, wyznaczony iest na dzień 4ty Maia r. b. na godzinę io tą  z rana 
przed Józefem Sapińskim Notaryuszem Powiatu Sochaczewskiego i w  iego Kancellaryi 
w Mieście Powiatowóm Sochaczewie. — Cena roczney Dzierżawy ustanowioną iest na 
4000. Złotych pols. i od tey Sum m y rozpocznie się Licytacya.

Warunki do Licytacyi, wyciąg Podatków i Protokół zaięcia, każdy z Pretendentów 
Licytacyi u pomienionego Notaryusza odczytać sobie może.

Doniesiono dnia t8  Marca 1825 roku.
Stefan Osipowski Kom;S. A .K .P .

W dniu 20. Kwietnia 1825 r, o godzinie 9. przed po łudn iem , i w czasie nastę­
pnym  w Domu przy ulicy S iennej pod Nrem 1436. sprzedane będą przez publiczną 
licytacyą za gotowe pieniądze przed podpisanym Rejentem , oastępuiące effekta do pozo­
stałych Sukcessorów niegdy Maryanny z Sienkiewiczów Nowickiey należące, m iano­
wicie dwie krowy, pszczoły w ulach, żelastwo stare, okna Inspektowe i rozmaite rucho­
mości gospodarskie, więcej dającemu.

w Warszawie dnia 6 Kwietnia 1825 roku.
Wincenty Połczyński R. K. Z. W. M.


